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Chełmża, środa, dnia 14-go sierpnia 1929 r. 


Rok I.o 


Odpowiedź Polski na 
bezpodstawne zarzuty litewskie. 


Zastępca delegata rządu polskiego przy Lidze 
Narodów w Genewie dr. Gwiazdowski przesłał 
dnia 2 sierpnia b. r. na ręce generalnego sekre- 
tarza Ligi Narodów następującą notę, zawierającą 
uwagi rządu polskiego w związku z notą Walde- 
marasa z dnia 11 lipca b. r.: 

„Listem z dnia 11 lipca br. zechciał Pan za- 
komunikować mi tekst noty rządn litewskiego w 
sprawie rzekomej groźby zatargów granicznych po- 
między Polską i Litwą. 

Z polecenia mego rządu mam zaszczyt podać 
do pańskiej wiadomości co następuje : 

Rząd polski uważa, że dał dosyć dowodów 
swych pokojowych zamiarów w stosunku do Litwy, 
aby mógł pozwolić sobie nie odpowiedzieć na go- 
łosłowne i bezpodstawne twierdzenia rządu litew- 
skiego. Jest on ponadto zmuszony jaknajkatego- 
ryozniej zaprotestować przeciwko usiłowaniom 
przypisania mu odpowiedzialności za krwawe za- 
rządzenia, stosowane przez rząd litewski do jego 
przeciwników politycznych, zarządzenia, które po- 
ruszyły opinię polityczną na Litwie i zagranicą. 

Rząd polski pragnie oświadczyć, że w żadnym 
wypadku nie może dopuścić, aby wypadki wewnę- 
trzne, które obchodzą wyłącznie rząd litewski słu- 
żyły za pretekst : do stawiania urojonych zarzutów 
przeciw Polsce i czynienia jej odpowiedzialną za 
zarządzenia, zdoine skompromitować rząd litewski 
przed opinją świata cywilizowanego. Jednakowoż 
przez poszanowanie dia wysokiej Instytucji genew- 
skiej i dla uniknięcia wszelkich nieporozamień, 
rząd polski uważa za wskazane rozpatrzeć zarzuty, 
wyrażono przez p. Waldeimarasa, 

Według niego zamach, zorganizowany w Ko- 
wnie na prezesa litewskiej rady ministrów, jak 
również inne akty terorystycźne, dokonane na Lit- 
wie, t. zw. pleczkajtisowców, band zorganizowa- 
nych przez.. władze polskie w zamiarze obalenia 
obecnego rządu litewskiego i utworzenia na jego 
miejsce innego rządu, któryby nawiązał z Polską 
stosunki polityczne i gospodarcze. Na poparcie 
swójej tezy rząd litewski przytacza fakt ogłosze- 
nia przez niektóre litewskie dzienniki emigracyjne 
wychodzące w Polsce i Szwajcarji artykałów wro- 
gich obecnemu porządkowi rzeczy na Litwie. Pod- 
trzymuje on-swoją tezę twierdzeniami, których 
niepoważny charakter widoczny jest dla każdego. 
Przy pomocy tego rodzaju argamentacji, rząd litew- 
ski próbuje przypisać rządowi polskiema odpo- 
wiedzialność za masowe wrzenie na Litwie, które 
ujawniło się w aktach gwałtu, skierowanych prze- 
ciw rządowi tego kraju. 

Gra ta ma na celu podwójny efekts 

Z jednej strony rząd litewski usiłuje znaleźć 
odpowiedni pretekst dla uzasadnienia swego nega- 
tywnego stanowiska wobec zaleceń Rady Ligi Na- 
rodów. Stanowisko to zostało świeżo potwierdzo- 
ne w sposób szczególnie wyraźny w wywiadzie u- 
dzielonym przez p. Waldemarasa przedstawicielom 
prasy w Kownie w dnin 1 lipca b. r, w którym 
prezes litewskiej Rady ministrów oświadczył, że 
rząd litewski jest stanowczo zdecydowany przeciw: 


Ewakuacja Nadrenji przez wojska angielskie 


„ Berlin, 12. 8. „Vorwaerts” donosi z Ha-|przez wojska angielskie przed początkiem sobrad 
gi, że Henderson zakomunikował delegacji niemie- | wrześniowych Ligi, niezależnie od wyników obrad 
ckiej, iż rząd angielski powziął już zarządzenia, | konferencji haskiej, 


zmierzające do rozpoczęcia ewakuacji Nadrenji 


ZEDO AC EZ O Z RAZY WORA A AA EK, 
Prasa francuska oburzona na Snowdena. 


Paryż, 12. 8. Dzienniki jednomyślnie wy: |de Paris“ nazywają słowa Snowdena grubiańskie- 


rażają oburzenie z powodu języka, którego użył | mi. 


Według „Ere Nouvelle", Snowden odważnie. 


Snowden na wozorajszem posiedzeniu komisji fi- | wciąga Angliją w najbardziej szaloną awanturę. 


nansowej konferencji haskiej, 


„Matn” i „Echo 


Zakończenie konfliktu w Hadze. 


Snowden przeprasza Cherona. 


Haga, 12. 8.. Eryzys konferencji haskiej | sercu“. Ministrowie rozeszli się w najlepszej 
zaczęty w czwartek, uległ dziś znacznemu złago: | przyjaźni, 


dzeniu. Ostry konflikt między delegatem francu- 


W dniu jutrzejszym będzie obradowała komisja 


skim, min. Cberonem a przedstawicielem Anglji |finansowa, ograniczając się tylko do problemu 
min. Snowdenem, został w niedzielę załagodzony | świadczeń rzeczowych. 


na odbywającej się w godzinach południowych po- 


ufnej konferencji kierowników delegacyj 6 giównych| Sprawa zagłębia 


państ w. 


Saary na widowni. 


Berlin. Biuro Wolffa potwierdza w depe= 


Min, Snowden w przemówieniu swojem w|szy z Hagi, że delegacja niemiecka opracowuje 
sposób groteskowy oświadczył, że nie miał zamia- | projekt załatwienia sprawy Zagłębia Saary, który 


ru obrazić Cherona osobiście. 


„Cała Anglja wie|w najbliższym czasie zostanie wręczony delegacji 


— rzekł o sobie Snowden — że jestem ozłowie. | francuskiej, 


kiem o bardzo ostrych słowach, ale najlepszem 


stawić sią wolności komunikacji i tranzytu między 
Polską i Litwą. 

Z drugiej strony gra ta zmierza do ułatwienia 
walki, którą rząd litewski prowadzi przeciwko 0= 
pozycji wewnątrz kraju. Jest to tembardziej wi- 
doczne, że rząd polski jest oskarżony o zwracanie 
się o interwencją międzynarodowego komitetu 
Czerwonego Krzyża w sprawie zwolnienia więźniów 
politycznych, w celu pobndzania działalności ele- 
mentów wywrotowych na Litwie... 

Otóż zaznaczyć trzeba, że wymiana więźniów 
politycznych między Polską i Litwą była kilkakrot= 
nie dokonywana w ciągu lat ostatnich na skutek 
układów zawartych w tym celu przez Czerwony 
Krzyż polski i litewski przy udziale przedstawi- 
ciela międzynarodowego komitetu Ozerwonego 
Krzyża. Ostatni układ zawarty 10 marca b. r, w 
Kownie w obscności przedstawiciela rządu litew- 
skiego przewidywał wedle zasady przedtem stoso- 
wanej wyinianę niektórych osób bez względu na 
ich obywatelstwo, Skutkiem tego lista polsga 1 
litewska obejmowały wzajemnie kilku obywateli 
litewskich i polskich. Fakt ten zarówno, jak i 
jego precedensy, nie mógł być rządowi litewskie- 
mu nieznany w chwili zawierania tego układu, 
To też komitet międzynarodowy Czerwonego Krzy- 
ża zmuszony był stwierdzić w komunikacie poda- 
nym do prasy uchylenie się rządu litewskiego od 
zobowiązań, zaciągniętych przez litewski Czerwony 
Krzyż w obecności przedstawiciela rządu litew- 
skiego, który nie mógł nie informować swego rzą 
du o zamierzonych zarządzeniach, co do wymiany, 


Ten sam komunikat dodaje, że międzynarodo= 
wy komitet Czerwonego Krzyża nie potrzebuje zą- 
znaczać, iż nie może być żadnej współzależności 
pomiędzy układem z 10 marca b.r., a godnym po- 
żałowania zamachem. Rząd polski uważa za sto- 
sowne zatrzymać się na tym szczególe, ponieważ 
charakteryzuje on nieludzkie postępowanie i ducha 
szykan rządn litewskiego, jak również wartość i 
znaczenie jego argumentacji. Rząd polski nie 0- 
mieszkał dać znać rządowi litewskiemu, że nie 
może on odmówić emigrantom litewskim prawa 
azylu na terytorjum Polski prawa, udzielonego 
przez wszystkie państwa i z którego Polacy sami 
nieraz w przeszłości korzystali. 

Rząd polski nie posiada zadnych danych, 
wskazujących na to, aby emigranci litewscy w 
Polsce nadużywali prawa azylu, które zostało im 
przyznane. Liozba ich wprawdzie wzrasta wskutek 
represyj, stosowanych przez rząd litewski wobec 
opozycji wewnątrz kraju. Wzrost ten jednak nie 
może być przez rząd polski uważany za fakt szkod- 
liwy dla stworzenia pokojowych stosunków między : 
Polską a Litwą, gdyż stanowi on jedynie środek, 
za pomocą którego naród litewski odgrodzony od 
Polski przez nieprzesraczalne zapory, ma sposob- 
ność przekonania się o pokojowem i pojednawczem 
stanowisku Polski. 

Zważywszy wszystko powyźsze, rząd polski 
uważa, że niema powodu do zastosowania posta- 
nowień, przewidzianych w 7 ustępie rezolucji Rady 
Ligi Narodów z 10 grudnia 1927 r, 
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Z kraju. EF 
„iskra“ ze zwłokami mjr. Idzizowskiego 
zawinie 20 b. m. do Gdyni 

Warszawa, 11 sierppia. Do Warszawy 
madeszła dziś wiadomość, że 20 bm. przybije do 
portu Gdyni statek „Iskra“, wiozący zwłoki majora 
Idzikowskiego. 3%? ; 

Na spotkania zwłok mają wyjechać delegacja 
wszystkich pułków lotniczych, Tramna ze zwłokami 
śp. Idzikowskiego będzie prawdopodobnie przewie- 
ziona do Warszawy. 

Ścisła data pogrzebu ma być ustalona w dniach 
najbliższych. 


Zjazd ministrów przemysłu i handlu 
w Poznaniu 
— Jak sią dowiadujemy, w dn. 15 albo 16 b: 


„PRZEGLĄD POMORSK '* 


VII. etap biegu doskoła Polski. 

W niedzielę odbył sią siódmy etap biega do 
okola Polski Katowice — Kraków na dystansie 
195 km. Start nastąpił o godz. 9,31 rano. Wy- 
startowało 48 zawodników, Zwycięzcą etapu byi 
Stefański w czasie 7 godz, 2 min, 40 sek, przed 
Kołodziejczykiem — 7 godz. 5 min. 158 sek, i 
Michalakiem — 7 godz. 6 min, 5 sek. Przecię- 
tua szybkość na tym etapie wynosiła około 29 km, 
na godzinę, W klasyfikacji ogólnej prowadzi w 
dalszym ciągu Stefański przed Michalakiem i Ko- 
łodziejczykiem. Stefański ma jaż obacnie o 16 min. 
43,6 sek. przewagę nad Michalakiem. Wobec bra- 
ku wiadomości o Czasie, osiągniątym przez Wienc- 
ku w tym etapie, klasyfikacja podana wyżej nie 
jest jeszcze ostateczną. Sądząc jednak z wyników, 
musi mieć Wiencek czas gorszy, przechodząc tem 
samóm na dalsza miejsca w ogólnej klasyfikacji, 


m. na zaproszenie rządu polskiego, zjeżdżają się| % Pomorza. 


do Poznania ministrowie przemysłu i handlu Bel- 
gji, Szwecji, Norwegji, Finlandji, Łotwy. i Estonji, 


celem dokładnego zapoznania sią z Powszechną! 


wą Krajową. Ministrom towarzyszyć będą 
iejałni przedstawiciele rządu potskiego wraz z p. 
ministrem Kwiatkowskim na ozela. 


Funkcjonarjusze państwowi domagać 
się będą na zjeździe w Poznaniu 
podwyżki uposażeń. 

Dnia 15 sierpnia rozpoeznia sią w Poznania 
ogólnokrajowy Zjazd delegatów Związku niższych 
funkcjonarjaszów państwowych, 5 

Głównym tematem obrad Zjazdu będą sprawy 
uposażeniowe i pragmatyczne niższej służby pań- 
stwowej. Uposażenia ta są niesłychanie niskie 1 
mie odpowiadają nawet połowie minimum kosztów 
utrzymania. Pensje miesiączne woźnych, obarczo- 
nych rodziną nie przekraczają 180 zł, miesięcznie 
wtedy, gdy minimum utrzymania wynosi 300 złotych, 


Nowa sztuczka baronów węglowych. 
W myśl tajnego protokółu górnośląskiej kon- 
wencji węglowej, przemysłowcy postanowili zredu- 
kować produkcję do wysokości 1.470346 tonn w 
sierpniu, co stanowi reducją miesięcznej pracy sto- 
sunkowej do 45.5 proc, dotychczasowej wysokości. 


Przed wyborami do samorządów 
woj. zachodnich 

Na posiedzeniu partji N. P. R. (lewicy) w dniu 
10 b, m. zatwierdzono utworzenie bloku wyborcze” 
go celem przeprowadzenia wyborów do rad miej- 
skich i sejmików powiatowych na terenie województw 
zachodnich t, j. poznańskiego i pomorskiego pod 
nazwą „Polski blok demokratyczny“. W skład blo- 
ku wchodzą organizacje zawodowe robotnicze, orga- 
nizacje pracowników państwowych samorządowych, 
umysłowych i N., P. R, (lewica). Są to organiza- 
cje, które oddawna popierają zdecydowanie ideo- 
logją Marszałka Piłsudskiego. 


Grudziądz. (Trzy ofiary Wisły), W dnia 
wczorajszym Wisła pochłonęła znowa 3 dalsze ofiary, 

Niema prawie dnia, aby sią ktoś nie utopił. 
Powodem tego — wiasna nieostrożność — zaś z 
drugiej strony — brak jakichkolwiek urządzeń ©- 
chronnych względnie braz najmniejszego zaintere» 
sowania się i uczynienia czegokolwiek ze strony 
naszych wiadz, aby złemu zaradzić. 

Wczoraj o godz. 4.30 popoł. utonął, kąpiąc 
sią po dragiej stronie Wisły, 19-letni pomocnik 
tryzjorski, Zygfryd Dejewski, zam. przy ul. Lipo- 
waj. -~ 
Około 6-tej popoł. utonąły dwie młode kobiety 
w czasie kąpieli w Wiśle, ta obok fortecy na t. 
aw, „główce 25”, a mianowicie 21-letnia Walerja 
Rybacka, zam. przy ul. Moniuszki 11. i Franci: 
szka Smulska, lat 22. zam. Koszarowa 6. 

Zwioki utopionych dotychczas nie zdołano od: 
naleść. 

Raciąg. (Pożar), Dnia 7 bm. około godz, 
2.30 wybuchł pożar w zagrodzie rolnika Tomasza 
Gatza w Raciągu, wskutek czego spalił się dom 
mieszkalny wraz z stodołą, szopą i żywym inwene 
tarzem. Powstała strata wynosi 16,500 zł., którą 
całkowicie pokryła asekuracja, Ogień przeniósł 
sią następnie na zabudowania wdowy Anny Schef- 
sowej, gdzie spalił się dom mieszkalny, chlew wraz 
z stodołą i szopą. Ponadto spaliła się większa 
ilość desek oraz wszelkie narzędzia stolarskie, na- 
leżące do syna poszkodowanej, Leona Schefsa, 
Szkoda, wyrządzona przez pożar, wynosi około 
15000 zł. którą pokrywa ubezpieczenie, na ogólną 
sumę 25000 zł. 


Wiąg, pow. świecki, (Pożar). Dnia 7 bm, 
wybuchł groźny pożar w zagrodzie Kranza Henry- 
ka w Wiągu pow. świeckiego. 

Pożar powstał na strychu od komina, przy 
którym leżało siano i belka oraz nagromadzone 
były różnego rodzaju łatwopalne materjały. 

Ratunek otrudniało położenie gospodarstwa, 
gdyż wskutek gór nie można było podjechać z si- 
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kawkami, Dom mieszkalny spłonął doszozętnie, tak 
ża nawet mury zostały uszkodzone. wą 
Pastwą płomieni padła bielizna, ubrania, czę 
mebli itd. Straty wynoszą około 28000 zł., któ- 
rych częć w wysokości 15 000 zł. pokryja Tow. U- 
bezpieczeń z Warszawy. i} 


Puck. (Wkrótce bądziamy pili piwo packie). 
Jak sią dowiadujemy, tworzy sią w Packu Spółka 
Akojna z znacznym kapitałom zakładowym, która 
ma na myśli uruchomienie nieczynnago obecnie 
browaru puckiego. PRZE R 

Zaznaczyć wypada, że w Pucku mamy obecnie 
jedną tylko rozlewnią i to piwa gdańskiego, 

Inicjatywa zatem Spółki, która, jak nas infor- 
mują, składa sią z samych Polaków, jest pochwały 
godna, Dawniejsze piwo browaru puckiago słynę- 
ło jako dobre, a więc mamy nadzieję, że i w 
przyszłości zdoła ono wyprzeć piwo innych miast, 


Z miasta Torunia i powiatu. 


Toruń, (Niefortanna przejażdżka.) Wczoraj 
rano o godz, 6-tej dorożka samochodowa nur, 6 
wjechała na drzewo na szosie Chełmińskiej koło 
domu nr. 109. Szofer Laoń Jakubowski złariał 
lewą nogą a pasażerka Pelagja Vogtówna doznała 
lekkiego pokaleczenia prawej ręki, drugi pasażer 
wyszedł z katastrofy bez szwanku.  Rannych 
przewieziono do lecznicy miejskiej, 


Przytrzymana na gorącym uczynku. 
Dnia 8 bm. przytrzymana została Krynińska [re- 
na vel Dąbrowska, bez stałego miejsca zamieszka» 
nia za kradzież bielizny i garderoby, wartości 
250 zł. na szkodę Marciniaka zam. w Torunia 
ul. Reja 16. 

Wymienioną odstawiono wraz z aktem docho- 
dzeń do prokuratora przy sądzie okręgowym w 
Toruniu. 


Wyścigi motocyklowe. W niedzielę 
około godz. 6 tej wieczorem mieszkańcy ul. św. 
Katarzyny, Nowego Rynku, król. Jadwigi byli 
świadkami niezwykłej jazdy motocyklowej. Poja- 
wilo się na placu św, Katarzyny 2 jeźdźców w 
pełnym pędzie nie bacząc na przechodniów, którzy 
ratowali się śpiesznie na chodniki. Szybkość jaz- 
dy wynosiła conajmniej 65 km,, na godz. Nie 
było można z powodu szybkiej jazdy rozpoznać 
numeru motocyklu, Czyżby pp. motocyklistów nie 
obowiązywały te same przepisy, co szoferów? A 
przecież niedawno, wskutek szybkiej jazdy w Byd- 
goszczy, padły ofiarą trzy osoby. O wiele łatwiej 
o taki wypadek w Toruniu wśród wąskich i krę» 
tych ulic. 


Ofiara kąpieli. W niedzielę około godz. 
4-tej po poł. utonął niedaleko mostu ze strony 
kępy Bazarowej 29-letni Brunon Wojak. Po mniej 
więcej 20 minutach wydobyto go z wody, lecz 
wszelkie próby ocucenia go były bezowocne. Przy- 
byłe na miejsce pogotowie straży pożarnej pono- 
wiło próby, lecz również bez skuteku. Zwłoki 
odwieziono do kostnicy miejskiej. 


Juljusz de Gastyne. 


Smiertelny pocałuneł 


(Przekład z francuskiego). 


(Ciąg dalszy). (69 


Maussinier nie przedstawiał dostatecznej rę= 
kójmi, aby słowa jego przyjmowano za pewnik, aby 
nie podejrzewano niezbyt czystych intencji w tem 
pragnieniu wybadania myśli notarjusza, 

-— Manssinier odgadywał tą nieufność słucha» 
czów, czytał ją na ich twarzach, pomimo to był 
zadowolony ze swego pomysłu, wiedział bowiem, 
że jego historja za godzinę rozejdzie sią po całym 
Wersalu. Chciał jednak porzucić towarzystwo, 

— Ach! — zawołał, spostrzegając niby kogoś 
przez okno. — Mam pilny interes do tego jegomo- 
ścia.. Przepraszam panów i żegnam, gdyż może 
nie wrócę... 

Wyszedł, pożegnany dość ozięble przez oti- 
eerów. 

— Błowo honoru | — mówii do siebie na uli- 
cy — dobrą miałem myśl! Doskonale sparowałem 
grożący mi cios! Ach, panie Pousterle, toś pan 


taki ptaszek !- Chciałeś mię schwytać, jak wróbla, 
w sidła |... Wcale mądrze się urządziłeś, przyzna- 
ję! Tylko mój gruby notarjuszu wiedz o tem, że 
trzeba się dobrze obliczyć, chcąc zadać cios takie- 
mu jak jak! Oktawjusz de Maussinier potrafi się 
zemścić ! Chcesz ze mną wojny, będziesz ją miał! 

Rola, jaką odegrał notarjusz, wielce dziwiła 
inżyniera. W jakim cela pragnął wtrącić do wię- 
zienia człowieka, którego wcale nie znał? Czy 
może dlatego, że obawiał się, aby jego córeczka 
nie zakochała się w nieznajomym człowieku ? To 
było prawdopodobne. Notarjusz wyglądał na bar- 
dzo czułego ojca. 

Oktawjusz udał się na dworzec kolei, aby po- 
jechać do Paryża i zobaczyć się z Poulletardem i 
Antkiem Glistą. Był pewny, że to Glista dał się 
obałamucić Pousterlemu. Ale, czy kochanek Poń- 
czoszki zdradzał towarzyszów na korzyść Pouster- 
lemu? Czy też notarjusz przekupił jakiegoś miesz- 
czanina z Blois, aby poddać Antkowi plan, któryby 
wtrącił do więzienia całą bandę ? 

Agenta handlowego nie zastał w domu, siadł 
wiąc do omnibusu i pojechał do zakładu ojca Wę- 
dzonki, 

Trafił dobrze, gdyż zastał w szynkowni kocha: 
jącą się parą. Antek z łokciami opartemi na sto- 
le, czyścił nożem paznokcie; dziewczyna, z nogami 
w krześle, czytała odcinek powieściowy gazety bru- 

owej. 


— Ho, ho! — zawołała Pończoszka — pan 
Oktawjusz |... Co za zaszczyt ! 

Antek zerwał się z krzesła. 

— Co się stało? — zapytał zaniepokojony. 
— (zy jest co złego? 

— Nie. Chodźcie stąd ! 

Nie chciał pozostać w szynku, przepełnionym 
o tej porze, Pończoszka zapłaciła za śniadanie i 
wyszli we troje, kierując się w odludne, puste 
uliczki. À 

— Tu można mówić — rzekł Antek, — Co się 
stało do licha ? 

— Powiedz mi Głlisto, jak wyglądał ów mię- 
szczach z Blois który opowiadał ci historję o no- 
tarjuszu i testamencie ? 

— Gruby, nizki, łysy, bardzo grzeczny.. 

— Jak ubrany ? 

— Bardzo starannie. Wyglądał na urzędnika, 
lub notarjasza,.. 

— Zostaw dziewczynę w domu; pójdziesz ze 
mną do Wersala | 

— A tam po co ? 
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} 
— Pokażę ci notarjusza.. To musi być tem | 


gam, Tylko prędko, to rzecz pilna I 
Pończoszka została w mieszkaniu, a obaj po” 


ciągiem pojechali do Wersalu, każdy w innym < 


wagonie. 
(Ciąg dalszy nastąpi). 
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Z życia Kupców Samodzielaych. 


W ubiegły piątek wieczorem odbyło się w 
„Hotelu Pomorskim“ zebranie Tow, Kupców Sa- 
modzielnych, na które przybył również p. burm. 
Kurzętkowski, 

Obrady zagaił prezes p. Czerwiński, oświad- 
czając na wstępie, że referenci z wykładami nie 
prżybyli, skutkiem czego pankty te odracza sią do 
następnego zebrania, Z kolei p. Kolenda stawia 
wniosek, by na porządek dzienny postawić także 
kwestję wyborczą, na c0 wszyscy sią zgodzili, 

W dalszym ciągu sekretarz p, Robaczewski 
odozytał protokół z ostatniego zebrania, który z 
zastrzeżeniami pp. radoy Nowickiego, Czerwińskie- 
go, Olszewskiego, Siudzińskiego i Kolendy, przy- 
jato. 

Pod następnym punktem prezes p. Czerwiński 
podał do wiadomości, że zarząd wydał 4 kasy Tow, 
100 zł, na zakap nagrody dla funkcjonarjuszy Pol. 
Państw. na zawody, które odbyły sią w Toruniu, 
o czem już innym razem donosiliśmy, 

„~ W dalszym punkcie podał prezes odpowiedź 
Zarządu Kasy Chorych na onegdajszy wniosek 
Kupców Samodzielnych. P. Kolenda napiętnował 
nieregularne ściąganie składek oraz nietakt inka- 
aentów, którzy przychodzą po składki, nie umiejąc się 
z ludźmi obchodzić, na co zebranie uchwaliło 
wnieść zażalenie do odpowiednich czynników. 

„. Z kolei sekretarz p. Robaczewski odczytał 
komunikaty z Centrali, omawiające przeważnie 
bolączkę naszych kupeów, sprawy podatkowe. 

Ponkt dalszy obejmował sprawę handlujdomo- 
krążnego, oraz sprawą okrętu „Pomorze“, Pankt 
ten został odroczony. 

We wolnych głosach p. Krygier zdał krótkie 
sprawozdanie z działalności bloku wyborczego. 
Nieprawdą jest — oświadczył mówca — jakoby 
blok obywatelski rozbił się czyli miała się utwo- 
rząć druga lista obywatelska. Drugą listą, która 
nia chce się z żadnym blokiem zjednoczyć, to — 
jak wynika z wywodów p. Krygiera — Chrześci- 
jańscy Robotnicy, którzy liczą... 80 członków i 
mają zamiar utworzyć własną listę. 

Następne zebranie we wtorek 13-go bm, wy” 
świetli całkowicie dotychczasowy stan wyborczy. 
W ciągu dalszym wolnych głosów przemawiali pp. 
Kolenda, Grzankowski, Czerwiński, Komowski, Wiś- 
niewski B. Siudziński, Daleszyński i inni, 

Po wyczerpaniu porządku dziennego prezes 
p. Czerwiński solwował zebranie hasłem „Cześć 
Kupiectwa*, 


Żądajcie tylko wyroby krajowe 


Chełmża, dnia 13 sierpnia 1929 roku. 
Kalendarzyk. 


"Wtorek, Hipolita i Kasjaną 
Sroda, Kuzebjusza m, 


NOCNY DYŻUR LEKARSKI. 
Dyżur niedzielny i tygodniowy dla członków 
Pow. Kasy Chorych pełni w tym tygodniu p. dr. 
<Grossfa8s. 


DYŻUR NOCNY APTEK. 
Dyżur mocny pełni Apteka „Nowa“ p, Ma- 
szewskiego. 


— 8 września rozpoczęcie roku 
szkoinego w szkołach średnich. Mini- 
sterstwo oświaty zadecydowało, iż rozpoczęcie no- 
wego roku szkolnego szkół średnich nastąpi 3 wrze- 
śnia. 

Z targu. Na dzisiejszym targu płacono za: 
masło 2,60—2,80 zł., jajka 2,40—2,60., kartofle 
5— 5,50 zł., ser 60 gr., twarog 80 gr., porzeczki 
'50—60 gr, agrest 0,80—1 zl., marchew 20 gr. 
Ceny na inne produkty prawie niezmienione. Ruch 
dość ożywiony. 


'— Komunikaty Klubu Sportowego 


Pogóń: Treningi I i II drużyny piłkarskiej| 


Z zebrania Podoficerów Rezerwy. 


„Jedność“. W ub, czwartek (8 bm) odbyło 
sią miesięczne zebranie Związku Podoficerów Re- 
zerwy koło Chełmża w „Hotelo Dworoowym*. 

Obrady zagaił o godz 1744 wieczorem pro- 
zes p. Karasiewicz, podając zarazem porządek dzien- 
ny do wiadomości. 

Następnie przemówił do członków, oświadcza- 
jąc, że po długich cierpieniach i walki z zmien- 
nym losem Koło doczekało się obchodu 5-lecia 
swego istnienia, gdzie pokazało że pracuje, i pra- 
cować nie przestanie. (Nikt nie spodziewał się 
tego, że Podoficerowie Rezerwy w dniu obchodu 
5-lecia, wystąpią z taką okazałością przyp. ze0,). 
Następnie apelował do członków, by pracowali na» 
dal gorliwie i nie zrażali się niepowodzeniami. Na 
zakończenia z okazji otwarcia pierwszego zebrania 
po eleciu, wzniósł trzykrotny okrzyk na pomy- 
ślność Koła, 

Z kolei odczytał w zastępstwie sekretarza 
prezes protokół z zebrania zarządo, który z małą 
uwagą wiceprezesa Grabskiego przyjęto. 

Następny pankt odnoszący się do ogólnego 
sprawozdania z premjowego strzelania i zabawy 
odłożono do następnego zebrania z powodu nieo- 
becności skarbnika, 

Pod dalszym punktem zdał p. Droznakiewicz 
sprawozdanie ze Zjazda Krajowego który się Ode 
był w Poznaniu, oznaczając, że na powyższy Zjazd 
przybyło około 30-sta delegatów, zaś najwięcej z 
Górnego Śląska, 

Prezes Karasiewicz, przystąpił w dalszym cią- 
gu do sprawozdania z obchodu 5-lecia istnienia 
Podoficerów Rezerwy koło Bydgoszcz. 

Z kolei zabrał głos prezes p. Karasiewicz, 
apelując by się na przyszłe zebranie przygotowano 
z ogólnem sprawozdaniem, aby od uroczystości 
poległych powstańców z czasów Rozbacha (15 bm). 
rozpocząć nowe pozycje rachunkowe. 

W dyskusji nad obchodem uroczystości pole- 
głych powstańców z czasów Rozbacha, która 
przypada na dzień 15-go b. m. zabrał głos 
p. Droznakiewicz, stawiając wzniosek, by impre- 
za powyższa miała jaką uchwałę zarządu, by póź- 
niej nie przyczyniła z tem kłópotu. Prezes p. 
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Karasiewicz oświadczył, że odpowiedzialność, cią- 
ży na barkach zarząd, Następnie uchwalono je- 
dnogłośnie by, jak rok rocznie tak i w tym roka 
zakupić mszę Św, na godz, 9 i wieniec. Prezes -wniósł 
wniosek by nie arządzać w tym dniu zabawy ta- 
necznej, jak to dotąd miało miejsce, tylko urzą- 
dzić koncert, J 

W dyskusji zabrał głos p. Komański, p. Ma- 
kowieoki, p. Piekarski i inni, zgadzając sią na to, 
by zabawy nie urządzać i zadowolić sią tylko kom- 
oertem, i obchodzić ten dzień jako dzień żałoby. 

Dalej achwalono, by przy wejściu go ogrodu 
na koncert postawić malą skarhonkę z napisem. 
„Ofiary na pomnik poległych”, i tym sposobem 
przyczynić się do badowy pomnika dlą bohaterów 
naszego miasta. 

Prezes p. Karasiewicz oświadczył, że komitetu 
poszególnego na tę uroczystość sią nie wybiera, 
tylko przygotowania do powyższej imprezy po- 
czynia komitet wybrany na uroczystość 5-lecia 
istnienia. 

W wolnych wnioskach, prezes p. Karasiewioz 
odczytał zaproszenie od Związku Hallerczyków 
placówka Chełmża, który obchodził uroczystość po- 
świącenia sztandara, zapytując się członków, czy 
wezmą w tej u stości gremjalny udział, czy 
wysłać tylko poczet sztandarowy, Uchwalono wię= 
kszością głosów, by wysłać poczet sztandarowy i 
zarząd, 

Następnie prezes doniósł, iż podczas ostatnich 
marszów, zginęło parę rzeczy z umundurowania, 4- 
pelując, by członkowie dowiadywali się u kogo się 
te znajdują, by o tem doniósł kom. P, K. U,, która, 
ściągnie zaginione rzeczy na koszt danej osoby. 

Z kolei uchwalono większością głosów, by 
fundusz, który wpłynie z rąk członków honorowych, 
był przeznaczony na fundusz reprezentacyjny. 

We wolaych głosach przemawiali pp. Drozna- 
kiewicz, Beszczyński, w sprawie zmiany wstążek 
przy żetonach dla najlepszych strzelców koła, Wit- 
kowski, w sprawie zaległych składek, sekr. Brze- 
zioki, prez. Karasiewicz i inni. 

Po wyczerpaniu porządku dziannego, solwował 
prezes zebranie około godz. 23Vs hasłem „Jedność*. 
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wtorki i czwartki od godz, 18-tej do 20-tej, Wszy- 
stkich członków uprasza sięo regularne przybycie, 
Tak samo i sekcja lekkoatletyczna trenuje w ten 
sam dzień i godzinie różne sporty jak piłka ręczna, 
biegi skoki i t, d. 

— Sympatycy boksu i kolarstwa !!!. 

Na ostatniem zebraniu klubu Pogoni gorga- 
nizowane zostały te dwie sekcje. Na szczególną 
uwagą zasługuje sekcja bokserska do której przy- 
stąpiło już kilka bardzo poważnych miłośników 
tegoż sportu. Nowych członków przyjmuję nadal 
sekretarjat klabu do jednej i drugiej sekcji. 


Kto wygrał na loterji ? 
W IV klasie (1-szy dzień), 
80000 zł. nr. 50717. 
40000 zł. wygrał nr. 47768. 
5000 zł. nr. 135299, 
2000 zł. nr. 12938. 
Po 1000 zł. wygrały n-ry: 
127647. ; 
Po 800 zł. n-ry: 56966 67286 77816 99709 
109393 132115 171134. 
Po 600 zł. n-ry: 10058 13636 28498 
47426 62475 72142 85585 91280 143950 156517 
157702 166562 181315. 


Odpowiedzi redakcji. 
P. A. Ziółk. Artykuł pański umieścimy. 
Prosimy o dalszą współpracę. 


Wiadomości kościelne 

W środę ścisły post i wigilja do Wniebowzię- 
cią Matki Boskiej. 

W cawartek święto Wniebowzięcia Matki 
Boskiej. 

W czwartek jako w świąto Matki Boskiej od- 
będzie sią o godz. T-mej msza śwa w kaplicy na 
Białej Górze na int. pp. Wiśniewskich. 

W piątek wieczorem o godz, 71/a procesja 


42550 77070 


odbywają się na łące przy rzeźni miejskiej w | jubileuszowa, 


Ruch towarzystw. 


Tow. śpiewu „Echo*. Dziś wtorek 13 
bm. o godz. 7,30 zebranie zarządu, o godz. 8-mej 
miesięczne zebranie członków, po zebraniu lekcje 
śpiewu. 


Baczność członkowie Oddziału 
Przysposobienia Wojskowego. Zebranie 
zwyczajne odbędzie się dnia 14 sierpnia br. o godz, 
19,80 (7,30) w lokalu „Hotelu Dworcowego”. 
Obecność wszystkich ozłonków konieczna. Zapra- 


sza się również i sympatyków Komendant. 


r apai sg jeszcze dziś, by nale. 

M Smis WĄUDIĆ żeć do jednego z to- 

warzystw przyspo30. 

bienia Wojskowego? Odpowiedź znajdziesz dość 

często, czytając „Przegląd Pomorski*, z którego 

dowiesz się, jak to w innych Państwach łączą się 
iobywatele w tych organizacjach. 


Bank Polski płacił dnia 12 sierpnia za: 


dolary amerykańskie 8,85--8,84 
funty szterlingów 48.06 
franki szwajcarskie 170,81 
franki francuskie 34,75 
marki niemieckie 211,35 
guldeny gdańskia 172,20 
szylingi austrjackie 125,08 


Giełda zbożowa 
POZNAŃ dnia 12. 8. 1929 roka 
płacono za 100 kg. w zł. 


Żyto stare 99-66 6PE a E, d- SL's 28,25 —27,25 

PozeBiCh tara 4. « » « 4.» o . + 49,50—43,50 

ęczmień przemiałowy . . « . « . „ . 2950—3050 

ęczmień browarowy «+ » « : » » a 00 —00, 
bia 70 PROC. +0" 6 „6 (a T T 

Mąka pszeń. 66 proc. . « . « « « « a 73,50—77, 
żytnie -. . . . . 1 1. 2150—2050 

Otręby pszenae . . . . . « » 22,00—800 
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Wielki proces o nadużycia w J(agistracie w Grudziądzu, 


Obrońca Wojewody, dr. Sokulski, zapytuje 
świadka, gdzie znajdowała się stale książka pro- 
tokółów z zebrań Zarządu, na co świadek odpowia- 
da, iż książkę tę przechowywał stale Wojewoda 
zamkniętą w biurku. i 

Co do uchwały o remuneracjach, uehwały tej 
Tomaszewska nie czytała, a tylko mówił jej o tem 
Wojewoda. 

Przewodniczący zwraca uwagę dr. $okulskiemu, 
iż świadek już o tem zeznawał i dla ekonomii 
czasu nie należy zeznań powtarzać. 

Mec. Radka (obrońca Antkowiaka i Lipowskie 
go) zapytuje świadka, „czy radca Lipowski pytał 
się często Tomaszewskiej o konto Kasy Głównej 
Świadek zeznaje, że tak, że kilkakrotnie radca Li- 
powski zwracał się telefonicznie z zapytaniami o 
saldo konta Kasy Głównej, 

Rzeczoznwca p. Paul zwraca się do świadka 
z zapytaniem, czy robiono kiedy inwęntury kont, 
przyczem świadek zeznaje, iż takich inwentu nig- 
dy nie robiono, 

P. Paul; I oczywista, w związku z tem od 
b-ciu lat nie były konta porównywane i się nigdy 
nie zgadzały ? 

Św. Tomaszewska. Tak, nawet dłużej, 

Na tem o godz. 2,35 ukończono przesłuchanie 
Tomaszewskiej, poczem przewodniezący odroczył 
rozprawę do dnia następnego. a 

Dalsze 5=dniowe rozprawy nie wnoszą nic 
nowego. 

W piętnastym dnia rozprawy przewodniczący 
zamknął postępowanie dowodowe i udzielił głosu 
p. prokuratorowi Poleskiemu, 


Mowa p. prokuratora Poleskiego. 


Zabiera głos p. prok, Poleski, który na wstę- 
pie charakteryzuje oskarżonych co do ich pozioma 
etycznego i moralnego. 

P. prokurator mówi © triumfiracie trzech ren- 
dantów. którzy prowadzili oszukańcze manipulacje 
mając iście rekinowy apetyt na grosz publiczny. 


W dalszym ciągu swego przemówienia p. pro- 
kurator przechodzi kolejno zarzucone aktem oskar- 
żenia przestępstwa, opisując szczegółowo wysokość 
sprzeniewierzonych kwot, jak i sposób w jaki 
sprzeniewierzeń dokonali poszczególni oskarżeni, 


Co do oskarżonyak Antkowiaka, Szczygła, Wo- 
jewody, Folarczyka, Kieraja, Aszmutata, Grabow- 
skiego i Rozmarynowskiego p, prokurator podtrzy= 
muje w zupełności zarzuty, objęte aktem oskarże- 
nia i wnosi o uznanie ich winnymi i ukaranie w 
myśl nowej procedury karnej, obowiązującej od 
1-go lipa br. Prokurator nie wnosi o wysokość 
kary, pozostawiająe decyzję co do wysokości kary 
trybanałowi. 

Co do oskarżonego Kaźmierskiego, p. prokue 
rator, powołując się na orzeczenia, złożone przez 
rzeczoznaweów p. prof. Sobieraya i Gestwickiego, 
wniosku nie stawia, pozostawiajac ocenę co do 
winy tegoż oskarżonego sądowi. 

Co do oskarżonego radcy Lipowskiego p. pro- 
kurator stwierdza, iż przeprowadzona rozprawa 
nie wykazała nic, co mogłoby podtrzymać zarzuty, 
objęte aktem oskarżenia wobec czego p. prokurator 
cofa swe oskarżenie, 


Przemówienie p. prokuratora trwało okoła. 
półtorej gooziny. ; 

Na tem o godz, 2-giej po poł. przewodniczący 
odracza rozprawę do dnia następnego. 


Prokurator i obrońcy zabierają głos 

w szesnastym dniu rozprawy. 

W szesnastym dniu sensacyjnej rozprawy © 
nadażycia magistrackie przemawiał p. prokurator 
Dewiński, oraz obrońcy oskarżonych, mec. Radka, 
dr, Pehr i dr. Sokalski, 

Rozprawa rzpoczęła sią o godz, 9.10, 

Przewodniczący p. sędzia Chmielewski oddaje: 
głos p. prokuratorowi Dewińskiemu, który wygłosił 
przomówienie trwające blisko godzinę, 

Pan prokurator Dewiński na wstępia swego 
przemówienia powołał się na wygłoszone w dnia 
poprzednim wywody p. prokuratora Poleskiego, 
mówiąc, iż p. prokurator Poleski omówił jaż 0b- 
szernie stronę prawną aktu oskarżenia i rozprawy 
zaś p. prokurator Dówiński pragnie mówić o stro- 
nie więcej duchowej tej bądź co bądź tak sensa-. 
cyjnej rozprawy, Wywody p. prokuratora .Dewiń- 
skiego — które wywarły na wszystkich silne wra- 
żenie — nacechowane były niezwykłem znawstwem 
stosunków społecznych oraz znawstwem psychologji 
duszy ludzkiej. 

P. prokurator skreślił kolejno sylwetki oskar- 
żonych pod względem wartości moralnej, jak nie- 
mniej całe śrudowisko, które stanowiły tło do tych 
tak niezwykłych | wyrafinowanych nadużyć. 
| _ P, prokurator mówiąc na wstępie o naduży- 
ciach, powiedział: „Naprawdę, aferę tę, t, zw. ma- 
gisiracką, można nazwać panamą. bo kto wie, czy' 
tych trzech rendantów mie puściłoby w hbarendę 
wszystkich obywateli miasta*, 


Przetarg ofertowy 
na niżej podane prace przy budowie domu 
dla 12 rodzin: 
1) roboty instalacyjne jak kanalizacja 
wodociąg, światło, 
2) wykonanie schodów w klatkach | 
schodowych. 


Blankiety ofertowe są do nabycia za 
opłatą 3 zł. w Urzędzie Budowlanym. | 


Otwarcie kopert nast. w d. 20 sier” 
pnia br. o godz. 12.30, do którego to 
czasu należy skiadać zapieczętowane ofer- 
ty z napisem: „Roboty przy budowie do- 
mu dla 12 rodzin“, 

Uwzględnieni będą tylko odpowiedzia! 
ni przedsiębiorcy fachowcy, którzy odpowia- 
dają wymaganiom Ustawy Przemysiowej 
1927 r. i przepisom policyjno-budowlanym 
$ 172 wzwyż ustawy z dnia 5, III. 1928 
(Dz, U. Rz. P. 238 poz. 202). 

Magistrat zastrzega sobie prawo do- 
wolnego wyborn oferenta lub nieuwzględ- 
nienie żadnej oferty. 


Chełmża, dnia 12. VIII. 1929 r. 
(7) Dr. Wyszkowski, Burmistrz, w, z. 


Nauki 


księgowości, koresponden- 
cji i stenografji 
udziela 
G. Vorreau 
rewizor ksiąg 
Bydgoszcz 
ul. Jagiellońska 14. 


Młode małżeństwo poszukuje 
wielkiego pokoju 


dobrze oświetlony możliwie z ażywaniem 
kuchni, tylko dla wieczornego posiłku z po- 
daniem ceny. Zgłoszenia do „Przegl. Pom.” 
pod N. N. 103. 


tacja Autobusowa 


Filip Kowalski 


GRUDZIĄDZ 
Plac 23 Stycznia 19. 
— Telefon 735. — 


Obiady z 3 dań 1,20 zł. gorące potrawy oraz napoję 
wszelkiego gatanku o każdej porze dnia, 
Lokal obok przystanku tramwajowego 
| Sminut od dworca. Otwarty do 1 w nocy. 


Kołacja ń la carte już od 80 gr. pocz. 
Właściciel: Józef Grzeszkowiak. 


— Miejsce spotkania dla przyjezdnych — F 


Posiadaczom 


b= Aadio- Aparatów 


podaję niniejszem do wiadomości, że ładuję i reperuję 


AKUMULATORY 


oraz dostarczam takowe po cenach fabrycznych 


sdn i zdj | 


oraz MONEty 


kupuje po najwyższej 
cenie dziennej 
Gołębiewski 


Zakład zegarmistrzow- 
ski i złotniczy Rynek 14 


Wszystkie gatunki 


papy; 
trzeinę sufitową, 


eement portlandzk 
i wszystkie 


jako i Sól bydlęcą 


Hurtownia kelonjalna i 


Chełmża, ul, Strzeleck 


Indyjską gumę 


jako podeszwy do obuwia 
z dołączeniem przepisu 
używania poleca 


E. Guhl i $ka 


Hurt. skład skór. Det. 
Bydgoszcz, ul. Długa 45. 


ka Telefon 1945. 


"ARR RWEWEZWY| WOW 


Zakład ślasarski i elektr. 
techniczny ul. Nzewska 51. 


lepnik, smołę, 


gwożdzie papowe i trzcinowe, 


artykuły malarskie 
oraz wielki wybór tapet 


oferuje po cenach konkurencyjnych 


fabryka wódek i likierów 


F2 Borus i Czerwiński 


d 


' Konwie do mleka 
Wiadra emaljowane i ocynk, 
Kotły dobielizny i paszy ocynk 
Żelazka do prasowania 
Garnki kamienne 
Szkło stołowe i prasowane, fa- 
jans i porcelana nadający się na- 


każdy podarek oraz wszelkie sprzęty 
domowe i kuchenne 


poleca po najniższych cenach 


Wojciech Balcerowicz 


Chełmża, Rynek 13. 


Ddłdszajcie 
W Przeglądzie Pomorskim. 
ED TTEPAE WWEOZORO Z WWOAN EFN 


| UWAGA! z 
PP. Wójtowie i Sołłysi 
posiadamy stale na składzie 


ks ustawą zatwierdzone 


| (ANM 


i 


a. 


dla szkól i władz, 
większe i mniejsze. 
Do nabycia: 
„W Drukarni Przemysłowej” 
„Przeglądzie Pomorskim” 
Chełmza 


Rynek Bednarski 1. :-: Tel. 72 


Reklama- dżwignią. handlu 


U 
y 


